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ZŚSejmem — 
czy bez Sejmu.

Głosy prasy o inicjatywie rządu.
Jednym skokiem znaleźliśm y się, praw ie że  

w pełni sezonu polityki w ew nętrznej.
O to zapow iedziana przez m in. Św italskiego  

konferencja przedstaw icieli stronnictw sejm ow ych  
k udziałem rządu i M arsz. Piłsudskiego, jest tym  
faktem , który otw orzył szeroko drzw i w iodące do  
now ego roku politycznego.

Spotkanie się prem jera z m arszałkiem Sejm u  
i zaw iadom ienie o w ażnej in icjatyw ie rządu w  spra­
w ie obrad budżetow ych w yw ołała olbrzym ie poru ­
szenie w sferach politycznych i zw róciła uw agę  
zajętej przew ażnie kanikularnym i tem atam i prasy  
na tak  niespodziew anie zaktualizow ane zagadnienia  
z „Sejm em , czy bez Sejm u?“

Jak się ustosunkow ała prasa do zapow iedzia­
nego ew enem entu w ew nętrzno-politycznego?

Zacznijm y od strony zapraszającej —  czyli od  
dzienników zbliżonych do rządu. N a łam ach tych  
pism przew aża opinja, że fakt ten nie dow odzi 
żadnej zm iany ustosunkow ania  się rządu do Sejm u, 
gdyż rząd nigdy nie negow ał słusznych praw  
Sejm u.

„N igdy, ani rządy ostatnich lat, ani obóz  
nasz —  piszo G łos Praw dy — nie negow ał 
w łaściw ych kom petencji ciał ustaw odaw czych  
w dziedzinie budżetow ej’*.

W dalszym ciągu pism o  to uw aża zapow iedzia ­
ną konferencję za jeszcze jedną próbę w spółpracy  
rządu z parlam entem , przyczem podkreśla, że de­
zyderat by prace ciał ustaw odaw czych czyniły za­
dość postulatow i racjonalności i celow ości, zaw ie­
ra w sobie treść niezm iernie pow ażną i doniosłą.

Podobnie w ypow iedziały się: „K urjer Poran- 
ny“ , „Polska Zbrojna** i „ Ekspress C zerw ony**  
przyczem „K urjer Poranny* w spom ina, że od cza-
su herbatki z posłam i 26 r.; będz:e to pierw sze 
żetnięcie się na gruncie nieściśle oficjalnym M arsz. 
Piłsudskiego z repiezentaoją Sejm u.

R ów nież organ konserw atystów „C zas** przy ­
chyla się do tego stanow iska, przyczem rozum ie  
w iadom ość o ; konferencji w ten sposób, że rząd  
»cbce uzyskać od stronaictw obietnicę, ze sesja  
budżetow a będzie przeznaczona na obrady budżeto- 

a nie na aw antury  i psikusy, płatane  rządow i**. 
>,C zae': w idzi w  tem  próbę skutecznego porozum ie- 
hia a Sejm em i nie sądzi, aby m ożna ofertę rządu  

nazw ać kapitulacją...
O rgan frakcji rew olucyjnej „Przedśw it** w ska- 

^jąc na M arsz. Piłsudskiego jako tego, który na- 
ftucił Polsce ustrój dem okratyczny, pisze

„że całe społeczeństwo pragnie ugody Sejmu  

t  rządem na następujących warunkach: utrzy­

manie trwałości rządu, ograniczenie się Sej­

mu do jego właściwych 5funkcji do pracy ‘u- 

stawodawczei i do kontroli działalności rządu**.

re8zty prasy, a zwłaszcza dla dzienników  

rządu kryje w sobie wielką
•H ^dkę.

W czorajszy komunikat oficjalny spadł tak nie-

11 Dieba» że W arszawska**,

’loosanie me wierząc własnym uszom lub oczom,

Szczegóły prowokacji U. O. W. we Lwowie. 
Znalezienie nowej bomby w parku Kilińskiego.

Lw ów , 9. 9. W ciągu dnia dzisiejszego u- 
stalono dalsze szczegóły rozgałęzionej próby pro ­
w okacji, pochodzącej, jak w szystko w skazuje, z kół 
m łodzieży U . 0. W . C ały płan spalił na panew ce  
i przeszedł bez w iększego w rażenia.

W yw iotow cy przygotow ali na dz. 7 b. m . 4  
bom by w tem trzy palne dla w yw ołania pożaru, a  
jedną eksplodującą. Jak się okazało, szybko uga­
szony. pożar w przechow alni na dw orcu G łów nym  
pow stał od sam oczynnej bom by palnej, obliczonej 
z góry na w yw ołanie ognia.

Tego sam ego rodzaju była bom ba, którą upu ­
ścił M ichał Taraszczuk. N iósł on ją pod płasz­
czem , zdaje się celem w yw ołania pożaru na placu  
targów W schodnich. B om ba jednak zaczęła płonąć  
zbyt szybko, parząc Taraszczoka, w obec czego upu ­
ścił on ją na ziem ię i w  tym m om encie został are­
sztow any.

W ybór Polski do Ligi Narodów zapewniony.
B erlin , 9. 9. K orespondent genew ski 

..V ossisch Zeitung 'i ośw iadcza w dzisiejszej sw ej 
depeszy, że w ybór Polski do R ady Ligri jest tak , 
jakby zapew niony. K orespondent ośw iadcza, że  
naw et te delegacje, które nie są bezw arunkow ym i 
przyjaciółm i polityki polskiej, nie będą przeszka­
dzać ponow nem u obiorow i Polski.

Cyslon zabił 150 osób.
Londyn, 9. 9. R euter donosi z M anilli 

(F ilip ini), że straszliw ej siły cyklon naw iedził w y­
spę Luzon, unosząc w ocean dziesiątki osób. W ie­
le dom ów zostało zburzonych, tysiące drzew pow y­
ryw anych z korzeniam i. W edług przypuszczalnych  
obliczeń, cyklon spow odow ał śm ierć przeszło 150  
osób.

B om ba, która w ybuchła na targach  W schodnich  
nie została rzucona przez okno, lecz jakiś m łody  
człow iek późnym w ieczorem pozostaw ił w biurze  
targów w alizkę a w niej bom bę dużej siły .. Stan  
ranionej przy w ybuchu Streiterów ny jest ciężki 
jednakże nie beznadziejny. Energiczne śledztw o  
w toku.

W niedzielę rano znaleziono w parku K iliń ­
skiego czw artą bom bę, która zaczęła się palić w  
krzakach, gdzie przypuszczalnie została porzucona. 

C ała ta akcja w skazuje na pianow ą robotę  
garstki m łodzieży ukraińskiej. A kcja ta, dzięki 
szybkiej zapobiegliw ości w ładz, zaw iodła na całej 
lin ji.

W m ieście panuje w zorow y spokój, którego  
nie m ógł zam ącić w ybryk B onków  U 0W . Pro ­
gram uroczystości, zw iązanych z otw arciem  targów  
W schodnich nie został w niczem zm odyfikow any.

Odwet Chińczyków.
M oskw a, 9, 9. A gencja Tass donosi 3  

B łagow ieszczeńska, że w ojska chińskie zaostrzyły  
w ostatnich dniach ogień przeciw ko sow iekim od ­
działom pogranicznym , a w szczególności w rejo ­
nie m iasteczka C haborow ska i stacji kolejow ej 
Pogranicznaja,

N a rzece pod B łagow ieszczeńskiem żołnierze 
chińscy ostrzeliw ali barki sow ieckie.

Chioy żądają 100 miijonów dolarów  
odszkodowania od Bosji.

W iedeń ', 9. 9. W edle urzędow ego donie- 

sienią z N ankinu, w ładze chińskie w M andżurji 
ustaliły dotychczasow e szkody z pow odu działań  
w ojskow ych rosyjskich na kw otę 10 m ilj. dolarów .

w ogóle go nie um ieściła. Za to dzisiaj, aż w  
dw óch m iejscach zajm uje się spraw ą, przyczem  
podkreśla, że in terpretacja m arsz. D aszyńskiego,  
jakoby chodziło o kw estje budżetow e, nie trafia  
nikom u do przekonania.

„N ikt nie uw ierzy —  pisze „G azeta W ar- 
szaw ska** na innem m iejscu — by M arsz. 
Piłsudski isto tnie chciał uznać przysługujące  
parlam entow i praw o krytyki i kontroli i w y- 
w yrażenie nieufności rządow i i sobie* ’.

N atom iast „A B C “ dochodzi do dość łatw ej 
konkluzji:

„na dw oje, jak to m ów ią, babka w różyła, 
albo w dniu 15 w rześnia będziem y m ieli pró ­
bę zapoczątkow ania, albo przepaść m iędzy  
rządem a parlam entem pogłębi się jeszcze  
bardziej

Zabaw ny w idok przedstaw iają dzienniki socja­
listyczne.

Organ PPS owców warszawskich, zawsie bit­

nych i bojowych... w artykułach wstępnych —  

krzyczy obecnie:

>raj ma was dośśl — aa porządku dzien­

nym życia polskiego stanęła sprawa rzeczo­

wości, racjonalności i celowości dalszego i-

stnienia rządów , których w yrazicielem jest 
w tej chw ili p. K azim ierz Św itałskiego**.

N atom iast krakow ski organ PPS-ow ców bar­
dzo spokojnie rozw aża w izytę p. Św itałskiego u  
p. D aszyńskiego —  odnosząc się do faktu z całą  
ufnością.

* *
*

Pozostałyby jeszcze horoskopy co do tego, 
czy  przedstaw iciele stronnictw  przyjm ą zaproszenia?

D otychczas w ypow iedział się w tym kierunku  
jedynie organ narod ’-dem okratyezny, pisząc w ręcz, 
że

„tendencja do niebrania udziału w niej —  
jest bardzo silna**.

„N asz Przegląd** pędąje rów nież pogłoskę a  
zam ierzonem zbojkotow aniu tejże konferencji przes  
endencję, o ile ona odbyłaby się nie w gm achu 
Sejm u, lecz w prezydjum  R ady m inistrów .

Z dzienników prorządowych jedynie „Czas** 

ma duże wątpliwości, czy stronnictwa opozycyjne 

ofertę rządu .przyjmą.

Kto wie, czy właśnie „tajemniczość'* i „za- 

gadkowość** konferencji nie zachęci partje do wzię­

cia w niej ndziału. W szak wiadomo, że politycy, 

to Indiie na ogół ciekawi...
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Z kraju.
Otwarcie Targów Wscliaónich 

we Lwowie.
W s o b o tę p o n a b o ż e ń s tw ie w  k a te d rz e o d b y­

ło  s ię u ro c z y s te o tw a rc ie IX  T a rg ó w W s c h o d n ic h .

P ie rw sz y p rz e m a w ia ł w  im ie n iu m ia s ta i z a­

r z ą d u T a rg ó w W s c h o d n ic h k o m is a rz r z ą d u p ro f . 

N a d o ls k i , n a s tę p n ie z a ś p re z e s I z b y p rz e m . h a n d l , 

S z a ra k i . Z  k o le i m in . K w ia tk o w sk i w y g ło s i ł d łu ż s z ą 

m o w ę , p o d n o s z ą c s p e c ja ln e z n a c z e n ie T a rg ó w 

W s c h o d n ic h d la h a n d lu i  p rz e m y s łu p o lsk ie g o . P o 

tern p rz e m ó w ie n iu m in . K w ia tk o w s k i p rz e c ią ł 

s y m b o l ic z n ą w s tę g ę i IX  T a rg i W s c h o d n ie z o s ta ły 

o tw a r te . O rk ie s t ra o d e g ra ła h y m n n a ro d o w y .

O s ta tn i p rz e m a w ia ł d e p u to w a n y fra n c u s k i 

L o c q u in , w z n o sz ą c o k rz y k n a c z e ść P o ls k i.

W s z y s tk ie p a w i lo n y i s to is k a te g o ro c z n y c h 

T a rg a c h s ą o b s a d z o n e . —  I lo ś ć f i rm  z a g ra n ic z n y c h 

w z ro s ła o 1 0 p ro c , w y s ta w c ó w . N a c z o ło w y b i ja  

s ię g ru p a ja p o ń s k a , b io rą c a p o ra ź p ie rw sz y u d z ia ł 

w T a rg a c h .

2 p rz e d s ta w ic ie l i z a g ra n ic y p rz y b y l i b a w ią c y 

w  P o ls c e p a r la m e n ta rz y śc i f r a n c u s c y , p o s e ł ja p o ń­

s k i i p re z e s s o w ie c k ie j m is j i h a n d lo w e j .

Z  o k a z j i w z ię c ia u d z ia łu J a p o n j i w  T a rg a c h 

W s c h o d n ic h , o d b y ł s ię w e L w o w ie , w  p o n ie d z ia łe k , 

9 b m . „ D z ie ń J a p o n j i " .

P rz y b y ła n a T a rg i d e le g a c ja z w ią z k u ja p o ń­

s k ic h i z b p rz e m y s ło w o -h a n d lo w y c h o ra z d y re k c ja 

i z b y p rz e m y s ło w o -h a n d lo w e j w e L w o w ie u rz ą d z a ją 

w  ty m  d n iu p o p o łu d n iu k o n fe re n c ję g o s p o d a rc z ą , 

p o d c z a s k tó re j je d e n z c z ło n k ó w d e le g a c j i ja p o ń­

s k ie j w y g ło s i ł re fe ra t n a te m a t s to su n k ó w h a n­

d lo w y c h p o m ię d z y P o ls k ą i J a p o n ją .

W  k o n fe re n c j i te j w e ź m ie u d z ia ł p o s e ł ja p o ń­

s k i w  W a rs z a w ie M a tsu s c h im a .

Nowe władze Kat. Zwa Polek.
N a w s z e c h p o lsk im z je ź d z ie k a to l ic k ie g o 

Z w ią z k u P o le k w  P o z n a n iu d o k o n a n o w y b o ru 

d o R a d y N a c z e ln e j Z je d n o c z e n ia , w  s k ła d k tó re j 

w e s z ły n a s t, p a n ie : p . R z e p e c k a —  p rz e w o d n . 

K . Z . P. w P o z n a n iu , b r . Z a m o js k a —  p rz e w o d n . 

K . Z . P . w  W a rs z a w ie , k s . S a p ie ż y n a K . Z . P . w  

K ra k o w ie , p . Ł u k a s ie w ic z o w a K . Z . P . L w ó w , p . 

J e le ń s k a R . Z . P . W iln o , z K . Z . P . w  P o z n a n iu 

w c h o d z ą w  s k ła d R a d y N a c z e ln e j Z je d n o c z e n ia 

n a s tę p u ją c e p a n ie : A n n a S u c h o c k a , H e le n a S o l- 

ta n ó w n a , W a n d a N ie g o le w s k a , H e le n a B re z in a , D r . 

D o b rz y ń sk a -R y b ic k a , H e le n a K ru s z o n o w a z G ru­

d z ią d z a .

100 milj. fr. zł. przedmiotem sporu 
w Trybunale polsko-niem. w Paryżu.

P rz e d f o ru m  M ie s z a n e g o T ry b u n a łu P o ls k o - 

N ie m ie c k ie g o w P a ry ż u to c z y s ię o b e c n ie s z e re g 

s p ra w o b y w a te l i p o ls k ic h d o m a g a ją c y c h s ię o d sz k o­

d o w a n ia o d R z e s z y n ie m ie c k ie j , z ty tu łu t . z w . 

„ w y ją tk o w y c h z a rz ą d z e ń w o js k o w y c h”  o ra z „ ś ro d­

k ó w  w y k o n a w c z y c h * . L ic z b a p o s z k o d o w a n y c h o b y­
w a te l i p o ls k ic h s ię g a 1 % -c iu ty s ię c y o s ó b —  w a r -

Juljusz de Gastyne.

ŚniMi) iiM
(P  r  z  e k j ł  a d . z f t  a ’ n jc  ju 's lk  i  e g o ) .

(O ią g S d a ls z y ) . (9 2

' § ' G d y te g o d n ia H e rm in ja i M a g d a le n a p rz y b y­

ł y  d o p a ła c u p rz y u l ic y  d e la M a z e , z a s ta ły ta m  

W ło s z k ę z c ó rk ą . P a n i D a re n a i Ł u c ja p rz y je c h a­

ł y  d o ro ż k ą i k a z a ły s ię z a p ro w a d z ić d o c h o re g o . 

O g ro d n ik , d o ś ć g łu p k o w a ty , u le g a ją c p o to k o w i w y ­

m ó w i W ło s z k i , u s tą p i ł i o b ie c u d z o z ie m k i z a ję ły 

m ie jsc e u ło ż a c h o re g o . D z ia d e k R io h a u d le ż a ł z  

z a m k n ię te m i o c z y m a , ja k b y n ie c h c ą c p a tr z e ć n a 

p rz e jm u ją c e g o t rw o g ą p o s ta c ie .

W ło sz k a n a w id o k w c h o d z ą c y c h p o d n io s ła s ię 

i  r z e k ła a ro g a n c k o t

—  P rz y b y ła m o d w ie d z ić c h o re g o o jc a 1 

H e rm in ja z m ie rz y ła w z ro k ie m c u d z o z ie m k ę . 

—  O s trz e g a m p a n ią , ż e w e z w ę p o l ic ję !

—  P a n i w ie s z d o b rz e , ż e je s te ś m o ją s io s t rą 

i  ż e te n s ta rz e c je s t o jc e m m o im * N ik t  n ie o ś m ie­

li się to m u z a p rz e c z y ć! ' M a m z a te m p ra w o b y ć 

tutaj!

Beiprawie, nędza i gwałt panują na Litwie.
Bozpaezliwy memorial emigracji litewskiej do Ligi Narodów.

W a rs ta w a , 8 i  „ L i te w s k a L ig a P ra w 

C z ło w ie k a’ * i Z w ią z e k l i te w sk ic h e m ig ra n tó w p o­

l i ty c z n y c h w  N ie m c z e c h , F ra n c j i , P o lsc e i S z w a j­

c a r ] i o p ra c o w a ł m e m o r ja ł z p rz e z n a c z e n ie m d la 

z e b ra n y c h o b e c n ie w  G e n e w ie p rz e d s ta w ic ie l i mo­
c a rs tw .

M e m o r ja ł w  s p o s ó b d o s a d n y m a lu je ro z p a c z­

l iw e p o ło ż e n ie n a ro d u l i te w sk ie g o p o d r z ą d a m i 

W a ld e m a ra s a , d o w o d z ą c , ż e s k u tk ie m p o l i ty k i u - 

p ra w ia n e j p rz e z W a ld e m a ra s a , L i tw a  z o s ta ła d o­

p ro w a d z o n a d o ru in y g o s p o d a rc z e j . K ła jp e d a n ie 

m o ż e s ię ro z w i ja ć , g d y ż W a ld e m a ra s o d c ią ł k o m u­

to ś ć d o c h o d z o n y c h p re te n s y j 1 0 0 m il jo n ó w  f r a n k ó w  

z ło ty c h .

Dodatkowy kredyt dla Rady portu.
W  d n iu d z is ie js z y m w p ły n ą ł d o la s k i m a rs z a ł­

k o w s k ie j r z ą d o w y p ro je k t u s ta w y o p rz y z n a n iu 

k re d y tó w d o d a tk o w y c h 1 ,2 1 5 ,0 7 2 , p rz e z n a c z o n y c h 

n a d ro g i w o d n e , p o z o s ta ją c e w z a rz ą d z ie R a d y 

p o r tu .

Z Pomorza.
Toruń. (P o ż a ry ) . W  p ią te k 6  b m . o k . g o d z . 

2 2 ,2 0 te le fo n ic z n ie i ró w n o c z e ś n ie p rz y p o m o c y 

a la rm ik a w e z w a n o s tra ż o g n io w ą n a D ro g ę T re - 

p o w s k ą (n a J a k ó b s k ie m p rz e d n i.) P a l i ła s ię ta m  

p ró ż n a s z o p a d re w n ia n a , p o ło ż o n a tu  o b o k r z e ź n i . 

C a ły b u d y n e k s z y b k o o g a rn ę ły p ło m ie n ie , ta k i ż  

s t ra ż o g n io w a m ia ła z a z a d a n ie je d y n ie o c a l ić s ą­

s ie d n ie b u d o w le , c o te ż s ię je j c a łk o w ic ie u d a ło . 

S z o p a s p ło n ę ła d o s z c z ę tn ie , a p ra w d o p o d o b n ie z o­

s ta ła p o d p a lo n ą .

W  s o b o tę 7 b m . o k . g o d z . 1 6 e j z a a la rm o w a­

n o s t ra ż o g n io w ą n a u l . B a r to s z a G ło w a c k ie g o 7 , 

g d z ie w  d o m u p . F r . P a w ło w s k ie g o ( z a m ie s z k a łe - , 

g o w  P ę d z e w ie , p o w . to ru ń s k ie g o ) o d i s k ry z k o ­

m in a z a p a l i ł s ię d a c h . S tra ż o g n io w a o g ie ń s t łu­

m iła n a ty c h m ia s t . Z d ą ż y ło w y p a l ić s ię z a le d w ie 

o k . 1 m . k w . d a c h u .

Pierwsze posiedzenie nowewybra- 
nej Rady Miejskiej* J a k s ię d o w ia d u je m y , p ie r­

w s z e p o s ie d z e n ie n o w o w y b ra n e j R a d y M ie jsk ie j 

T o ru n ia o d b ę d z ie s ię w  ś ro d ę , 1 1 b m . o g o d z . 6  

w ie c z . w  s a l i R a d y M ie js k ie j .

N a p o rz ą d k u d z ie n n y m p o s ie d z e n ia , p o z a z a­

ło ż e n ie m p rz y rz e c z e ń p rz e z n o w o w y b ra n y c h ra d n y c h 

z n a jd z ie s ię s p ra w a w y b o ru p re z e s a R a d y M ie js k ie j , 

je g o z a s tę p c y i s e k re ta rz a .

Dźwierzno, p o w . to ru ń s k i . D n ia 5 w rz e­

ś n ia b . r . ro z s ta ł s ię z ż y c ie m d o c z e sn y m ś p . 

F ra n c isz e k J a b ło ń s k i la t 5 7 , p ra c o w n ik m a ję tn o ś c i 

D ź w ie rz n o P o m o rs k ie j I z b y R o ln ic z e j . Ś . p . J a­

b ło ń s k i o d k i lk u  la t p ra c o w a ł n a s ta n o w isk u g o­

s p o d a rz a p o d w ó rz o w e g o . J a k o p ra c o w n ik z y s k a ł 

O n c a łk o w i te z a u fa n ie i u z n a n ie S w y c h p rz e ło ż o -

—  P a n i ? T u ta j ?

—  O jc ie c m ię p o z n a ł i w y c ią g n ą ł ra m io n a d o 

m n ie i d o m e j Ł u c j i !

—  D o b rz e ! Z a s ta ń p a n i ! P o w ró c ę tu z  k o m i­

s a rz e m !

—  N ie o b a w ia m s ię ! J a te ż m u p o w ie m , c o 

b ę d ę u w a ż a ła z a s to s o w n e ! J e s te m tu u s ie b ie , u  

o jc a!

P a n i d e S e p o n e s i  M a g d a le n a w y s z ły , u d a ją c 

s ię p ro s to d o s ą d u . S p o d z ie w a ły s ię s p o tk a ć ta m  

je d n e g o z l i c z n y c h z n a jo m y c h u rz ę d n ik ó w , k tó ry b y 

im  p o ra d z i ł , ja k m a ją p o s tą p ić . N a s z c z ę ś c ie t r a­

f i ły  n a p ro k u ra to ra , p rz y ja c ie la p a n a P o u s te r le g o .

P ro k u ra to r n a ty c h m ia s t k a z a ł s p ro w a d z ić p o­

w ó z i z p a n ia m i p o je c h a ł d o p a ła c a p a n a R i-  

c h a u d .

W ło sz k i s ie d z ia ły p rz y łó ż k u , n ie ru s z a ją c s ię 

z m ie js c a ; c h o ry le ż a ł c ią g le z z a m k n ię te m i o - 

c z y m a .

P ro k u ra to r s ta n ą ł w e d rz w ia c h i n ie c h c ą c 

z a k łó c ić s p o k o ju c h o re g o , r z e k ł d o c u d z o z ie m e k :

—  P ro s z ę d o m n ie . J e s te m p ro k u ra to re m p a ń­

s tw a !

W ło s z k i p o d n io s ły s ię n a ty c h m ia s t i u d a ły s ię 

z p ro k u ra to re m d o s ą s ie d n ie g o s a lo n u .

— Pragniesz pani skandalu ? — rzekł urzęd­

nik surowo. — Cheosz pani wyzyskać swe podo­
bieństwo do pani do.Sepones?

n ik a c ję n a N ie m n ie z  te re n a m i, k tó re z a s i la ły L i t "  

w ę g o s p o d a rc z o , a w re s z c ie m a lu je u p a d e k ro la  i "  

c tw a , o o p o c ią g n ę ło z a s o b ą e m ig ra c ję k i lk u d c ie - 

s ię c iu ty s ię c y L i tw in ó w .

S ta n w o je n n y t rw a o d 1 9 2 6 ro k u , w o ln o ś ć p ra s y 

z o s ta ła z n ie s io n a , a W a ld e m a ra s b u d u je w ię c e j wię­

z ie ń a n iż e l i s z k ó ł, n a p a d y p o w ta rz a ją s ię n ie m a l 

c o d z ie n n ie , ja k ró w n ie ż b ic ie n ie w in n y c h p rz e c h o d­

n ió w  m ó w ią c y c h p o p o ls k u , ro s y js k u , lu b ż y d o w s k a , 

z a ś . a k ty g w a ł tu d o k o n y w a n e n a m ło d y c h u o z e n i - 

c a c h p o ls k ic h n c h o d z ą b e z k a rn ie .

n y c h , a p o s łu c h i s z a c u n e k u S w y c h p o d w ła d n y c h . 

D z ie c i s w o je w y c h o w y w a ł s u ro w o , n a d o b ry c h s y­

n ó w  k o ś c io ła , d z ie ln y c h O b y w a te l i k ra ju . W  ś . p . 

F ra n c is z k u J a b ło ń s k im K ra j n a s z s t ra c i ł b a rd z o 

d z ie ln e g o O b y w a te la . R o d z in a w z o ro w e g o M ę ż a i  

O jc a , M a ję tn o ś ć D ź w ie rz n o b a rd z o c e n n e g o i n ie­

z a s tą p io n e g o p ra c o w n ik a , a w s p ó łp ra c o w n ic y d o­

b re g o k o le g ę . C z e ść J e g o p a m ię c i 1

D n ia 8 w rz e ś n ia b r . o d b y ł s ię p o g rz e b Z m a r­

łe g o . O s ta tn ią u s łu g ę z m a r łe m u p o ś p ie s z y l i o d ­

d a ć b e z w y ją tk u w s z y sc y m ie s z k a ń c y D ź w ie rz n a , 

o d p ro w a d z a ją c z w ło u i n a m ie js c e w ie c z n e g o s p o­

c z y n k u . N a d g ro b e m w  k ró tk ic h s ło w a c h p o ż e­

g n a ł d y r . m a j. D z w ie rz n o p . D ‘ E rc e y i l le , p o d k re­

ś la ją c n ie sk a z i te ln e c e c h y c h a ra k te ru Z m a r łe g o , 

J e g o n a d z w y c z a jn ą s u m ie n n o ś ć , o b o w ią z k o w o ś ć , 

s ta w ia ją c G o w s z y s tk im z a w z ó r .

W s p ó łc z u ją c n a ró w n i z in n y m i s k ła d a m y 

s t ro sk a n e j ro d z in ie n a js z c z e rsz e k o n d o le n c je .

R e d a k c ja .

Sladowo, p o w . tu c h o ls k ie g o . (N ie sz c z ę ś l i­

w a ro d z in a ) . W o s ta tn im c z a s ie z o s ta ła n a w ie­

d z o n a ro d z in a ro ln ik a p . W e g n e ra c a ły m  s z e re g ie m 

n ie s z c z ę ść . N a js ta rsz y s y n z a m ie s z k a ły w  W a r­

s z a w ie u le g ł n ie s z c z ę ś l iw e m u w y p a d k o w i p o d c z a s 

ja z d y n a m o to c y k la , g d y ż z o s ta ł p rz e je c h a n y p rz e z 

s a m o c h ó d , p rz y c z e m o d n ió s ł c ię ż k ie u s z k o d z e n ie 

c z a s z k i i z ła m a n ia rę k i . S io s tra n ie sz c z ę ś l iw e g o 

ró w n ie ż w  W a rs z a w ie z a m ie s z k a ła , a b ę d ą c a n a - 

ra z ie w  B la d o w ie u ro d z ic ó w , c h c ia ła ja k n a jp rę­

d z e j w y ru s z y ć d o W a rs z a w y , b y n ie sz c z ę ś l iw y m 

b ra te m s ię z a o p ie k o w a ć . M u s ia ła o n a je d n a k 

w p ie rw  s ię tu ta j o d m e ld o w a ć ; p o o d m e ld o w a n ie n a 

s o łe c tw o p o je c h a ł m ło d s z y b ra t ro w e re m a w  d ro­

d z e p o w ro tn ie ! n a g le z ro w e re m s ię w y w ró c i ł ,  

p rz y c z e m z ła m a ł s o b ie le w ą rę k ę . N a s tę p n e g o 

d n ia n o w e n ie s z c z ę ś c ie n a w ie d z i ło d o m : 7 -c io le tn i 

s y n k ą p a ł s ię w  to w a rz y s tw ie ró w n ie ś n ik ó w w  

s ta w ie g m in n y m i o m a ło n ie u to n ą ł ; u d a ło g o 

s ię je s z c z e n a c z a s w y ra to w a ć .

Nowemiasto. ( I n s p e k c ja u rz ę d o w a ) . W 
d n ia c h 7 i 8 b m . w o je w o d a p o m o rs k i L a m o t o d­

b y ł in s p e k c ję u rz ę d o w ą p o w . lu b a w s k ie g o .

—  J e s te m c ó rk ą p a n a R ic h a u d ! N ik t  n ie m o *  

ż e u te rn w ą tp ić .

—  T o m o ż l iw e . A le  w e F ra n c j i p o s z u k iw a n ie 

o jc o s tw a je s t w z b ro n io n e .

—  J e s te m u b o g a ! C h c ę , a b y o jc ie c z a o p ie k o­

w a ł s ię m e m d z ie c k ie m !

—  S z u k a j p a n i in n y c h ś ro d k ó w . W s k a ż e je  

p a n i p rz y ja c ie l P o u lle ta rd . J e ż e l i c h c e s z s ię p s e * 

p ro c e s o w a ć , o w s z e m , n ie k rę p u j s ię p a n i , a le n ie 

p o z w o lę n a g o rs z ą c e , s k a n d a l ic z n e s c e n y , k tó re 

m o g ą b y ć z a b ó jc z e d la te g o s ta rc a ! P a n i g o m 0 , 

ż e s z z a b ić !

—  N ie , ja c h c ę g o p ie lę g n o w a ć!

—  W y jd z ie s z p a n i s tą d i  to n a ty c h m ia s t I  

P ro k u ra to r s ta ł s ię p ra w ie g ru b ja ń s k im , 

d z ą c , z k im  m a d o c z y n ie n ia . A le i w ło s z k a 

m o g ła ju ż p o h a m o w a ć g n ie w u .

J e ż e l i ta k , to n ie ru s z ę s ię s tą d ! —  k rz y o |> j  

ła . —  T o m ó j o jc ie c ! O n s ię m n ie n ie w y p r2 0 

B o g a ty je s t , a ja m  b ie d n a , p o w in ie n m i d a ć P t ' 

n ię d z y ! N ie w y jd ę s tą d , k rz y c z e ć b ę d ę n a 

u l ic ę ! N ie c h lu d z ie w ie d z ą o w s z y s tk ie m .
H e r m in ia z a d rż a ła . T a m tg e ra z d o ln a W *  

d o w s z y s tk ie g o , d o n a jg ło ś n ie js z e g o s k a n d a lu .

P ro k u ra to r n ie t r a c i ł p rż y to m n ś e i lu m y s ł® *

/

; (C ią g d a ls z y n a > ią p i ) . J
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Kalendarzy Ig

W torek: M ikołaja z Tolent.
Środa: Prota, Bl. Jana Gabr. P.

NOCNY DYŻUR LEKARSKI.
Dyżor niedzielny i tygodniowy dla członków 

Pow. Kasy Chorych pełni w tym tygodniu p. dr. 
Stęplewski.

DTŻCB NOCNY AJPTKK.
Dyżur nocny pełni Apteka „Nowa" p. M ali­

szewskiego.

— Dziś o godz. 6-ej wiecz. odbędzie się w  
Ratuszu, w sali posiedzeń, zebranie Rady M iej­
skiej.

— Urząd miar w Toruniu. Podług no­
wego podziału terytorjalnego zakresu działania 
(M onitor Polski nr. 204), miejscowy urząd miar w  
Toruniu obejmuje: 'm iasto Toruń oraz powiaty 
brodnicki, działdowski, lubawski, Toruński i wą­
brzeski.

Toruński urząd miar podległy jest dyrekcji 
poznańskiego okręgu legalizacji narzędzi mierni­
czych.

— Przestroga dla kupujących. Pe­
wien sezonowieo z maj. Gorzuchowo przybył wczo­
raj po zakupy do naszego miasta. W sklepie tym 
znajdowała się jakaś niewiasta z Brąchnówka, któ­
ra położyła swe pieniądze na bufecie. Jegomość 
ów, korzystając z nieuwagi tejże, ściągnął pienią­
dze do swej kieszeni. Kobieta, spostrzegłszy kra­
dzież gotówki, zwróciła się do tego sezonowca z 
uwagą, by jej pieniądze oddał. Złodziejaszek, w  
dowód swej niewinności obraziwszy się bardzo i 
pospieszył do tut. Posterunku Pol. Państw.

W czasie rewizji okazało się, że pieniądze 
miał schowane pod czapką.

W ładze więc w dowód sprawiedliwości osadzi­
ły pana — bratka w ulu, i oddały go do dyspo­
zycji W ładz sądowych.

Powyższy wypadek powinni sobie wziąć do 
sera i przy zakupie nie kłaść pieniędzy na miejscu 
otwartem, gdyż tacy „koledzy" kręcą się jako lwy  
ryczące, patrząc, by mogli coś ściągnąć do swej 
kieszeni. Zatem uwaga z pieniędzmi!.

— Bańki mydlane. W ychodzące na na­
szym bruku 2 razy tygodniowo pisemko konkuren­
cyjne zamieściło w ostatnim numerze „w ielką" no­
wość, pisaną tłustym drukiem o unieważnieniu wy­
borów do Rady M iejskiej w Toruniu przez Sąd 
Najwyższy w W arszawie dlatego, że wojsko brało 
bezprawnie udział w powyższera głosowaniu.

Dowiadujemy się obecnie, że nowa Rada M iej­
ska w Toruniu rozpocznie swą pracę z dniem 1LI  
bm. na który to termin zostało zwołane pierwsze 
jej posiedzenie.

Okazuje się zatem, że pogłoska, podana przez 
owe pisemko jest fałszywą i, o ile jest nam wia-

Kosiarze w Chełmży.
W czoraj n. wiecz. zawitali do naszego grodu ko­

siarze i udali się najpierw do kancelarji Państwo­
wego Gimnazjum w Chełmży.

Jak wykazują dotychczasowe ślady, uprawiało 
tam swój zawód dwóch zawodowych kasiarzy, z 
których jeden chodził w skarpetkach, drugi zaś 
boso. Korzystając z hałasu przed gmachem gim­
nazjum, gdzie zwożono materjał opałowy na zimę, 
odstawili kasę ogniotrwałą z pod ściany prawie 
na środek kancelarji.

domem puścił p. „redaktor" już drugą kaczkę w  
stosunkowo krótkim czasie. Radzimy więc p, „re­
daktorowi", by najpierw zbadał wiaro- 
godność każdej, przez siebie podanej, notatki czy 
wiadomości, względnie nowości a nie zawracał 
głowy społerzeństwu „dymem w powietrzu"...

— Jedność. Zebranie tut Koła Podofice­
rów Rezerwy odbyło się w czwartek dnia 5 bm. 
w „Hotelu Dworcowym". Obrady zagaił prezes p. 
Karasiewicz i podał obecnym porządek obrad do 
wiadomości. Przystąpiono w dalszym ciągu do 
odczytania korespondencji, gdzie również wpłynęło 
zaproszenie na uroczystość 5-cio lecia istnienia 
Koła Świecie n. W . Na festyn ten zebranie po­
stanowiło wysłać telegram. Następnie zdał spra­
wozdanie rachunkowe z przeprowadzonej rewizji 
za I-sze półrocze p. Droznakiewicz, które zebra­
nie przyjęło do wiadomości i udzieliło absolutor- 
jum. Prsy sprawozdaniu z odbytej zabawy w  
dniu 28. VIII.  29 r. z którego wynikało, że Korni*  
tet tejże zrobił kilka niepotrzebnych wydatków, 
zebranie jednogłośnie postanowiło wydać podob­
nym Komitetom polecenie ograniczania się w wy­
padkach, by w ten sposób uniknąć niedoborów z 
urządzonych zabaw.

Przy sprawozdaniu z uroczystości obchodu 
święta Nieznanego Żołnierza, które zdał prezes p. 
Karasiewicz wynikało, że tut. Obywatelstwo 

w zupełności nie interesuje się takiemi obchodami. 
W obec tego postanowiono odstąpić na przyszłość 
od Orania głównego udziału w tejże uroczystości. 
Przy sprawach natury wewnętrzne organizacyjnej 
przemawiali p. p. Baszczyński, Juchtowski, M a­
kowski i inni.

W końcu prezes p. Karasiewic  ̂poruszył 
sprawę wyborów do tut. Rady M iejskiej oświad­
czając, iż punktu tego do porządku obrad nieprzy­
jęto. M ówca podkreślił, że Związek Podoficerów 
Rezerwy jest apolityczny, wobec tego Koło tut. 
nie zajmuje żadnego stanowiska dotyczZ wy­
borów tut. Rady M iejskiej wzywał jednak, by każ­
dy z członków stanął do armji wyborczej i oddał 
swój głos wedle własnego poglądu — by w spo­
sób ten jak najwięcej poprzeć listy polskie.

Po wyczerpaniu porządku obrad zamknął pre­
zes zebranie hasłem „Jedność" o godz. 22 ej.

Tam, z nadzieją kilku tysięcy złotych łupu, 
wyrżnęli za pomocą świdra i  raka, w  tylnej ścianie 
kasy otwór, wypuścili piasek znajdujący się wew­
nątrz na ziemię i przebili drugą ścianę wewnętrzną.

W kasie znajdowało się gotówką 43.82 zł., 
z czego braknie 31.60 zł. Papiery wszelkie zo­
stały nienaruszone. Złodzieje dostali się i wyszli 
głównemi drzwiami, wyrzucając tkwiący wewnątrz 
klucz i otwierając je wytrychem. Policja prowa­
dzi energiczne śledztwo.

» Ważna chwila.
Już tylko kilkanaście godzin odłącza nas od 

tej chwili, gdy ojciec naszej djecezji, dostojnik 
kościoła, ks. biskup dr. Stanisław W ojciech przy­
bywa do naszego grodu, by pokrzepić na duszy 
swych djecezjan, żyjącyoh obecnie w ciężkich wa­
runkach bytu doczesnego, walcząc w pocie czoła 
o krwawy i suchy kawałek chleba.

Naszym przeto obowiązkiem powinno być, aby 
przyjąć naszego Pasterza, który z troskliwością 
iście ojcowską odnosi się do Chełmży, aby przy­
jąć go godnie i okazać mu przez to nasze synow­
skie zaufanie, miłość i szacunek.

Dla uświetnienia tej tak uroczystej chwili, 
apelujemy do P. T. Obywatelstwa gorąco, by w  
dniu tym udekorowało swe okna i domy flagami 
narodowemi lub chorągiewkami o kolorach papie­
skich.

Niech miasto nasze w tym dniu tak dla nas 
uroczystym przybierze szatą odświętną, pokażmy 
innym, ze cenimy i z szacunkiem odnosimy się do 
Pasterza naszych dusz, pokażmy, że jesteśmy 
gorliwymi katolikami, oceniając powagę dostojni­
ka kościoła, |który za kilka chwil zaszczyci nasz 
gród ebełmżyński swą obecnością.

Program,

Uroczystości przyjęcia Jego Ekscelencji Naj- 
przewielebniejszego Ks. Biskupa Dr. Stanisława 
Okoniewskiego w dniu II września 1929 r.

1) Dnia 11 września 1929 r. o godz. 13-ej 
zbiórka pp. Przedstawicieli W ładz, Towarzystw, 
Cechów i Bractw (ze sztandarami) na placu przy 
Ratuszu.

2) O godz. 16,30 przyjazd Naj prze wielebnie j-  
szego Ks. Biskapa, następnie przywitanie przez 
przedstawiciela miasta, zast, burmistrza p. dr. 
W yszkowskiego.

3) Uroczysty pochód do kościoła ulicą Cheł­
mińską —  Św. Juty.

4) Uroczystość kościelna.

Uprasza się pp, Przedstawicieli W ładz, To­
warzystw i Cechów o wzięcie udziału w uroczy­
stości i pochodzie.

Chełmża, dnia 6 września 1929 r.

(—) Dr. Wyszkowski, w. z. BurmistfŁ

NAJTAŃSZE ŹRÓDŁO ZAKUPU!
Wszelkie towary kolonjalue 

Sprzęty kuchenne 

emaljowane cynkowe i lane żelazne. 

Wyroby fajansowe w lepszych gatunkach 

Szkło, garnki kamienne 

Łopaty, rydle, widły, łyżki, 

noże, widelec, szczotki 

polecam po najniższych cenach

Z. Rosiński
Chełmża, ul. Chełmińska M.

Iiklm iżilnli lullil!

Pług 
firmy „Sags* nr. 8 
używany korzystnie 
na przedaż u kowala 

W ojciechowskiego 
w Chełmży, Płaca 
według ugody.

Oziivmii 
do pracy domowej i  
dziecka może być i 
sierota ale uczciwa 
znajdzie u mnie dom 
rodzicielski.
Zgł. do Przegl. Pom

Posznkaje 

pokoju 
w rynku lub na ko­
lejowej — parter, 
pierwsze piętro, na 
biuro rad joteohniozne 
zgłoszenia al. Dojazd 
Nr. 3. Ziółkewscy.

I  W aga nie kłamie - mówi prawdę,

Przed użyciem......  po użyciu*.....

Ufie wierzcie!!!
że jest coś, ooby było równie dobre i skuteczne do szyb­
kiego tuczenia świń i trzody, jak prawdziwa Csntralin* 

Michałowskiego. Centralioa działa jak drożdże. Kup 
zaraz, nie nie stracisz tylko się wzbogacisz. Żądać wszę­
dzie tylko w oryginalnem opakowaniu, nigdy nie luźno. —  
W ystrzegać się naśladownictw. — Gdzie niema wysyła

SL lithalowski, układy Chemiczne - Pozaad
2^1 kg. 6.— zł., 5 kg, 12,— zł.



Wybory do Rady Miejskiej miasta Chełmży.
Po myśli zmienionej ordynacji miejskiej §14 nst. 3 poda je sięLKJIHGFEDCBA 

do wiadomości ustalone listy kandydatów do Rady Riejskiej.

Lista nr. I.

1 .

2 .

3 .
4 ,

5 .

8 .

7 .
8 .

9 ,

L u b ie w sk i Ja n 

K u c h a rsk i F ran c isze k 

P a w iu s A d a m 
K ó tk ie w ic z F e lik s 

L e w a n d o w sk i Ig n a cy 

Ś liw iń sk i W in c en ty 
P ió rk o w sk i Ja n 

M a c h e l A d o lf  

K a p e la ty K a z im ie rz

u rz ęd n ik k o le jo w y 

u rz ę d n ik k o le jo w y 

u rz ę d n ik p o c z ty 

ro b o t, k o le jo w y 

u rz ęd n ik k o le jo w y 

u rz ęd n ik p o c z ty 

u rz ę d n ik k o le jo w y 

ro b o t, k o le jo w y 

u rz ę d n ik k o le jo w y

D o ja z d 3 .
Ś w . Ju ty 2 .

C h e łm . P rz e d m , 4 6 .

D o ja zd 6 .

P o ln a 5 .

S trze le ck a 1 1 .

P o ln a 1 .

P a d e re w sk ie g o 1 0 .

Ł a d o w n ia .

Lista

1 0 .

1 1 .
1 2 .

1 3 .

i 4 . -

1 5 .

1 6 .

1 7 .

1 8 .

nr.

L a n g o w sk i B o le s ła w 

M e g er T o m a sz  

P io tro w sk i B o le s ła w 

Z ie l iń sk i A n to n i 

K ila n o w sk i M a rc in 

K u la sz e w sk i F ra n c . 

L e w a n d o w sk i L u d w ik  

M a lisz e w sk i Ja n 

K o s trz e w sk i W ła d .

11.

u rz ę d n ik k o le jo w y 

u rz ęd n ik k o le jo w y 

ro b o t, k o le jo w y 

u rz ęd n ik p o c z ty 

u rz ę d n ik k o le jo w y 

u rz ę d n ik k o le jo w y 

b iu ra l. k o le jo w y 

u rz ę d n ik k o le jo w y 

ro b o t, k o le jo w y

P o ln a 6 .

D o ja z d 5 .

C h e łm . P rz ed m . 8 .

K o le jo w a 5 .

D o jaz d 5 .

P o ln a 4 .

S z ew sk a 5 0 

Ł a d o w n ia 4 . 

M ic k iew ic z a 7 a .

1 .

2 .

3 ,
4 .

5 .
6 .

7 .

8 .
9 .

1 0 .

1 1 .

1 2 .

1 3 .

1 4 .

B o le s ław K o rth a ls 

Ja n C z e rw iń sk i 

K s. F e l, B a ń iec k i 

T y m o l. C y m b ro w sk i 

P io tr R o m a n o w sk i 

A lek sa n d er L itk o w sk i  

L eo n B rz u sk ie w ic z 

Ja n K o le n d a 

Ja n G a w ro ń sk i 

S tan is ław K o z ło w sk i 

Ja n B rz e sk i 

W ła d y s ła w S tu d z iń sk i 

B ro n is ław G ó rto w sk i 

W ła d y s ła w D o m ż a lsk i

ro ln ik  

k u p ie c 

p ro fe so r 

w ła śc . d o m u 

ro b o tn ik 

m istrz b lac h arsk i 

k u p ie c

k u p ie c 

k s ią ż k o w y 

m istrz rz e źn , 

m is trz k o sz y k .

k u p ie c 

m istrz p ie k arsk i 

m istrz s to la rsk i

R y n e k 5a .

S trze le ck a 1 1

R y n e k 8 .

C h e łm iń sk a 3 0 .

C h e łm . P rz ed m . 2 7 .
C h e łm iń sk a 2 8 .

S z ew sk a 4 5 .

D ą b ro w sk ie g o 1 .

C h e łm iń sk a 5 .

R y n e k 1 0 .

S trz e le c k a 1 0 .

R y n e k 2 .

T o ru ń sk a 7 .

P a d e rew sk ie g o 4 .

Lista i

1 5 .

1 6 .

1 7 .
1 8 .

1 9 .

2 0 .

2 1 .

2 2 .

2 h
2 4 .

2 5 .

2 6 .

2 7 .

nr. 1

S ta n . S z c z ep a ń sk i 

W ik to r O lsze w sk i 

E d m u n d G rz a n k o w sk i 

B o le sł. C h o n a rze w sk i 

B ro n is ła w Z a w a d z k i 

L e o n L e w a n d o w sk i 

Ja n R u tk o w sk i 

B e n e d y k t B ą k o w sk i 

L u d w ik K o te w ic z 

W a le n ty Ja b ło ń sk i 

A n to n i M ity g o w sk i 

L u d w ik F re lic h o w sk i 

W ła d y sła w B o c ian

UL

k u p ie c 

k u p ie c 

k u p ie c 

ro b o tn ik 

m is trz rz eź n . 

k u p ie c

m is trz sz ew sk i 

w łaśc . d o m u 

k o p ie c

m is trz m a la rsk i 

p rz e d s ięb io rc a 

m is trz p ie k . 

ro b o tn i Ł

P a d ere w sk ie g o 2 4 .

T o ru ń sk a 5 .

R y n e k G a m e . 2 .

P a d ere w sk ie g o 1 2 .

T o ru ń sk a 3 2 .

T o ru ń sk a 2 0 .

C h e łm iń sk a 2 2 .

K o śc ie ln a 1 2 .

T o ru ń sk a 3 3 .

K o śc ie ln a 2 .

C h e łm . P rz ed m . 2 8 .

C h e łm iń sk a 3 1 .

K o śc iu szk i 2 1 .

1 .

2 .
3 .
4 .

5 ..

6 .
7 .

8 .

9 .

1 0 .

1 1 .
1 2 .

1 3 .

1 4 .

1 5 .

1 6 .

1 7 .

N e h r in g S ta n is ła w 

C h rz a n o w sk i M ic h a ł 

M o szy ń sk i B ro n is ław 

G o d z iń sk i S ta n . 

D y n a s F ra n c isz e k 

S o le c k i Ja n 

M a je w sk i F ra n c isz ek 

R u tk o w sk i F ra n c isz e k 

Ja b ło ń sk i F ra n c isz e k 

D o rm o w icz Ja n 

B u n tk o w sk i A lb in  

M ich a lsk i F ran c isze k 

B e szc zy ń sk i S ta n . 

B rą żk o w sk i S ta n is ła w 

R a n isz e w sk i Ja n 

K ilan o w sk i B e rn ard 

O lsz e w sk i L e o n

p o se ł n a S e jm 

m u ra rz 

ro b o tn ik 

b iu ra l is ta 

d e k arz 

c ieś la 

m u ra rz 

m u ra rz 

ro b o tn ik 

m u ra rz 

d e k a rz 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik

S z e w sk a 6 . 

S ie n k iew icz a 2 1 a . 

T u m sk a 2 .

S ą d o w a 6 /7 . 

S z e w sk a 2 5 , 

M ick ie w ic za 3 9 . 

S ie n k ie w icz a 2 9 . 

Ja n a 1 .
C h e łm . P rz ed m . 2 9 . 

S ie n k iew ic za 1 1 

K o śc ie ln a 1 0 .

G ło w a c k ie g o 5 . 

T u m sk a 5 .

S ie n k ie w ic z a 2 8 . 

G ło w a ck ie g o 5 . 

C h e łm iń sk a 1 9 . 

T u m sk a 2 .

Lista

1 8 .

1 9 .

2 0 .
2 1 .

2 2 .

2 3 .

2 4 .

2 5 .

2 6 .

2 7 .

2 8 .

2 9 .

3 0 .
3 1 .

3 2 .

3 3 .

nr.

L in o w sk i S ta n is ła w 

W y ro sła w sk i Jó z e f 

S u c h o m sk i L e o n 

Z a k rz e w sk i W a le rja n 

M a k o w sk i Ja n 

K ik  B ro n is ła w 

K o w a lsk i B e rn ard 

K le in o w sk i W ła d . 

W ilm a ń sk i W a len ty 

G rab o w sk i K a z im ie rz 

G ra jk o w sk i Jó z e f 

S k o w ro ń sk i Jó z e f 

C h o jn a c k i Jó z e f 

K o w a lsk i M ic h a ł 

O siń sk i K o n s ta n ty 

Ł o p a te c k i F ra n c isz e k

IV.

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

m u rarz

ro b o tn ik 

ro b o tn ik

d e k arz 

b ru k a rz 

ro b o tn ik 

m u rarz

k a m ie n ia rz 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

c e g la rz 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik

R y n e k G a rn o . 2 . 

S ie n k ie w ic z a 9 . 

P io tra S k a rg i 

C h e łm . P rz ed m . 4 6 . 

T o ru ń sk a 1 6 .

P a d e re w sk ie g o 2 2 . 

K o śc ie ln a 3 - 

G ło w a c k ie g o 6 .

Ja n a 6 .

Ja n a 7 .

S z e w sk a 2 4 .

S ie n k ie w ic za 3 1 .

S z e w sk a 2 .

C h e łm iń sk a 1 9 .

P a d ere w sk ie g o 1 3 . 

S ie n k iew ic z a 4 .

1 .

2 .

3 .
• 4 .

5 .
6 .

7 .

8 .

9 .

1 0 .

S z ó sta k o w sk i H ip o lit  

Z ie l iń sk i D a m a zy 

S z y m ań sk i F ra n c isz ek 

R a d o m sk i T ad e u sz 

S k a ń sk i W ik to r  

K ry g ie r K a z im ie rz 

M u z a le w sk i Jó z e f 

P ie trz a k Ja n 

P iszk a lsk i F ra n c isz ek 

R e tm a ń sk i Jó ze f

m is trz p ie k a rsk i 

ro ln ik  

b u d o w n ic z y 

k u p ie c 

K ie ro w n ik sz k o ły 

k u p ie c 

m is trz s to la rsk i 

k u p ie c 

k u p ie c
m istrz s io d la rsk i

C h e łm iń sk a 9 . 

K u c h n ia 
P a d e rew sk ie g o 7 , 

D ą b ro w sk ieg o 1 . 

T o ru ń sk a 2 1 . 

P a d e re w sk ie g o 2 8 . 

T o ru ń sk a 2 3 . 

T o ru ń sk a 3 0 . 

T o ru ń sk a 2 5 .

T o ru ń sk a 1 6 .

Lista

i i .

1 2 , 

1 3 .

1 4 .

1 5 , 
1 6 .

1 7 .

1 8 .

1 9 .

2 0 .

nr.

Z a c h ara Jó ze f 

M ą cz y ń sk i Ja n 

K o w a lsk i F il ip  

K a ra s ie w ic z Ja n 

C ie szy ń sk i Ł u c jan 

M iem c zy k F ra n c isz e k 

B o n ie c k i L u d w ik  

C ie ś la M ich a ł 

F e e se r A n to n i 

Z ie g le r F e lik s

V.

ro ln ik  

k u p ie c 

m is trz ś lu sa rsk i 

u rz ęd n ik p ry w . 

K ie ro w n ik sz k o ły 

re d a k to r 

ro ln ik

N a cz . U rz . P o c z t, 

k u p ie c i p rz e m . 

e m ery t, o f ic e r

W y b u d o w a n ie I I I .

K o le jo w a 2 . 

S z ew sk a 5 1 . 

K o śc ie ln a 2 . 

D o jaz d 6 .
R y n e k B e d n . 1 . 

A rc h id ja k o n k a 

T o ru ń sk a 2 1 . 

C h e łm iń sk a 2 1 . 

K u c h n ia

1 .
2 .

3 .

4 .
5 .

6 .
7 .

8 .

9 .
1 0 .

W o n a to w sk i S ta n . 

W itk o w sk i B o le s ła w 

K o m o w sk i N o rb e r t 

D o liń sk i Z y g m u n t 

R u tk o w sk i Ja n 

Ja n k o w sk i Ja n 

S z y m c z a k Jó ze f 

K ie rz k o w sk i M a k s . 

L au B o le s ław 

W iśn iew sk i B o le s ła w

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

k u p ie c 
ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

k u p ie c

S w . Ju ty 2 .

S z ew sk a 2 3 .

T o ru ń sk a 3 7 .

P o ln a 8 .

G ło w ac k ieg o 3 .

M ic k ie w ic z a 3 6 .

3 M a ja 8 .

D ą b ro w sk ie g o 4 .

K o śc ie ln a 1 1 .

P a d e re w sk ie g o 3 .

Lista 
a.’ i •.

u .
1 2 .

1 3 .
1 4 .

1 5 .

1 6 .
1 7 .

1 8 .

1 9 .

2 0 .

nr.

M a łk o w sk i T a d e u sz 

L e w a n d o w sk i Jó ze f 

P u d ło w sk i A n to n i 

K ry w a lsk i B e rn a rd  

L in k o w sk i Z y g m u n t 

B a je rsk i 'Jó z e f 

L e w a n d o w sk i A n a st. 

M a łk o w sk i L e o n 

B in k o w sk i F ra n c isz e k 

B u k o w sk i B o le s ła w

VI.

ro b o tn ik 

k o w a l

ro b o tn ik 

ro b o tn ik 

w a g o m istrz 

k o śc ie ln y

ro b o tn ik

p o m p , 

k o w a l

k o w a l

•

P a d e re w sk ie g o 1 6 - 

G ło w a ck ie g o 2 a . 

S z ew sk a 4 6 .

K o śc ie ln a 1 0 .

2 1 S ty cz n ia 3 *  

T u m sk a 1 1 .

K o śc iu sz k i 1 7 . , 

S z e w sk a 5 0 .
P o n ia to w sk ieg o 

K o le jo w a 8 .

1 .
2 .

3 .

4 .

A d a m S y lla 
W ilh e lm . T re n k e l 

R u d o lf H a e d e k e 

E rn st v . H o h e n d o rf

Chełmca, d n ia 1 1

d y re k to r fa b ry k i 

ro ln ik

o g ro d n ik 

ro ln ik

) w rz e śn ia 1 9 2 9 r .

K o le jo w a 1 9 .

P o n ia to w sk ie g o 2 0

H a lle ra 7 .

K o śc iu szk i 4 .
1

Komisja

1 = 

wyb<

O tto N ie k a n t

O sk ar T re n k e l

M a rta U lm e r
A d o lf R iif f le

nrczfew
<-

u rz ęd n ik C u k ro w n i 

k u p ie c

ż o n a

m is trz k o w a lsk i

4 jT | b f • £

-) Nowicki, Pnai

D o ja zd 6 . 

R y n e k 7 . 

T o ru ń sk a 3 .

3 M a ja

ro d iic zą c y .


